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Z Czechami, czy · z Węorami? 
Dwa prądy polityczne _ Czechacli. 

Dla tych wszystkicb, którzy prz~d 
tvojnl\ loali dokładnie lizjonomj~ poli
ts czną prof. Mnsars ka, obecnego prezy
denta rl'pobJiki czesltiej, było rzeczą nie
co dziwDIl, a w katdym razie niewyjal§
DiODą, !e, po wojnie, zdawał Bi~ on być 
W' zupełnej zgodzie z iouym politykiem 
czeskim-Kramarzem, którego przeł dłu-
gie Jata ucięcie zwalcz". ' 

Jstotnie, Masar)'l\ stał na gruDcie 
porozumienia czecbów I niE'mcami, w 
granicach Czech. Cieszył się tet zaofa
niem w WJedniu i wogóle w kołacb nl~
mieckich, prace jego wszJltkie prawie, 
mające ogólny charakter, były przetłóma
ezolłe na j~zyk. Di~mieckł, lIłekie :1y zd 
wychodZiły po D1emlecl,u, zanim zdołały 
okazać się po czesku. M~sfłryk był i jest 
rad y [{alem typu zacbod Olo-europe.jskipgo, 
w poglądach zaś 1lJozoficzno-rellgijnych 
zbliża sie do ki.erunków, pragnących od
J'odznia _religijnego, bez dogmatyzmu, 
Ila gruncIe etycznym. M.r~Jjcjel czoski 
tlkłauiał się do nieokreślonego deizmu. 

Kramarz był i pozostał człowiflldp.m 
" aferze locja1uej z pogJądami wielkielYo ... 
przemysłowca, wroga radykalizmu oraz 
Interwencji państwa; w dziedzinie 'spraw 
narodow)'ch slał on zawsze na gruncie 
ag'reBywuego nacjonalizmu, ol_' artegtJ o 
~aD$laWi~m, a ,,,,łaściWi~ panrusycyzm. 
~prawamJ ~do~oflczuo-rellgijn(lmi ten po
btyk CzeskI D1e zajmował się wcale. 

Masaryk interesował SIę tywo lite
ratu/1n .,osyjską, rosyjskIm ruchf!m umy- l 
Bławym. ł'rzed Jaty napisał dzieło o slo- . 
'WiałlofiJach rosyjskIch, a przed wybuchem 
wojn, puścił w świat nieukońcloue jesz· 
cze klhotomowe dZieło o prądach umy
lłoWl-oh, ,religijnych j socjalllo-poJitycz
oyob w Rosji. Oficjalnej jednaK Rosji 
Masaryk nie Jubiał, aui nie ceOlł. 

~r:8man znowu, mało się intereso. 
~ •• tyciem um}'słowem Uosji, a do ró~
IlJQb Jęj prądów socjaloo-politycznycll Jlie 
~.,U eympatji. CeDlł natomiast państwo
w~ć Jwsyjską, jej 8ił~ j l1aogół był zwo
lennikiem caryzmu i rządu roa~'jskiego. 
. w: czasie wojoy, a zwłaszcza w dru
ri~ jej połowie, r6tnice pomiędzy poglą
dł#,mł ,~[a88ryka a Rramarza. zdawały Się 
z.~iflrać, Obydwaj stallęll po stroUle ko
ahcsii z ROSJą, obydwaj tląiya du rozbicia 
A~.tdj. r obydwaj wreszcie wystęl lowah 
Ifwa)to~ple przeciwk'l Niemcom. Masaryk 
b,)ł w R9sji j sympatyzował z drugą I·e. 
"<,lncją rosyjską, at do dojścia do władzy 
bolszewików. 

Przez czas pewien wreszcie Masaryk 
~rAIDarz stali na ez~19 państwa eze!,

ki@gQ. ,P~erwszy jako jego prezydent, 
drugi Jako prezes ministrów. 

, Spl)łeczeństwo czesltie w czasie woj 
qJ Jłl!Zesunelo się pod wZI!.I~dpm soejaluo
po i'yczoym na lewo, dlatego tet wpły
wy Masarylc8 zwi~kazyły Bi~, a Kramarza 
-- zmult·jszyły. 

Jak powszechnie wiadomo, czeli od 
dlo~lłzego ju~ czasu dosta1i manji wieI
~o,ści, DUIQoi z istotnie wielkich poatę
PQ~ swyoll na polu elwnomieznem, kultu 
falnem J lIarodo\\ .. m - jencze przed 
WOJuą - marz)'li oni, z małymi wy,jątka
ą)1, o '1jedlloczpniu Czech, .Moraw i ·Sląska 
w( J'] ~lh!ll c,ołOŚć prawno· państwową. Do-
09 \1 Jst/lIalą. Austrja - wysuwali oni 
U1lJę królestwa czeslliego z monarchją 
Ihbsu,u/·gów. Przed samym upadkiem 
Austro Wegipr zaczęli Ilę natarczywie 
dOtDagae Słowaczyzoy. 

l{r~marz 1 jego polityczni przyjaciele 
jeszcz", w czaSip wOJny pOWZIęli zamiar 
połączenia Czt>Ch z nosją za I omocq ko
rytlł1'Z8 zło~ollp.io ze Slo\\ acz)zlly i Rusi 
\~ ęglf'l,kie,i. PoJsk! KOlll1tet Narodowy 
uie IWalesał tlI'" l.b9j~J.JO.l& Qla "" •• ,e-

myl16w, sl\dząe naiwnie, te clesi zgodzą 
się na utrat~ Słąska Cieszyńskiego i nie· 
doct'niając donioslnlłci dla Das bezpośred- » 
niego graniczenia 1J Wąg-ramł, z którerni 
nie mamy hdnych powatnych sprzecznycb 
interesów. 

Przez czai pe\":len zdawaJo się, te 
wiell\opa~stwowP aspiracje cleslde wn:cz;\ 
się łat~(!, nie wywołując !adnyeh sprze
ciwów, rróoz opozyrji ze strony W~!!ier 
Faktycznie jP cl U1f eta!o Ile iOlle,,"j. Sło
wacy zorjentowali się szybko, S6 łatwi(lj 
dojśt m0b'ą do porozumienia z Węgrami, 
nit z Czechami. Rusini wę!!iersey r6,,· 
piet, ja l, i ieb 8ąsied~i, znsIdli aię " 0-
strej opozycji wobee 8!pirae,ji ezeskirh, 
dotyczących ]cb kraju. Powoli i w~ród 
niemców; zamieszkUjących terylorja pań 
stwowe czesIde, ujawniły się powatne 
fermenty. 

Czechów jest wh~ciwie nie więcPj 
(nie licząc mieszkaJącyeh w Stanach 
ZjedoflCzonyeb A. P.) jak 6 miljonów. 
Tymezasem na tl>f\'torjom. - które'!o pra
gną czesi i które im przy~ąiziła koa1i.e.ia, 
Z& wyj~tkiE:'m lre. Cles1.,ńskil'go - miesz
ka at 15 m1honów ludno~ci. Wła~ełwip 
wiec w tym pań~hvif' rzpsiiif>m bylohy 6 
miljonó\V czechów i 9 miljonów niemców, 
słowaków, w~!!rów i rusinów. 

Rzec~ prosta, t& w czasach nzisipj-
, szych, w których państwo oiiarte jf>8t na 
zasadach delllokratycznycll. w którycb 
narody dotychczas narodowo nieoświa<1o
mione, dochodzą <10 samowiedzy sw.eg-o 
"ja- - plłństwo ta ll jl', jako jedno1ita or
ganizacja, utrzVlJlat sią nie motp. Na 
ustrój zaś nietylko ierleracY.iny, ale oa
wet terytor,jalno-autor'orniczny swego pań
stwa - ~y .. ioły czeskie nacJonalistyczoe 
zgodzi6 si~ niechcą. 

Koalicja za~<1rlała dła Rusi Węzier· 
sldej autonomji. Na t~ spt>cjalnl\ lIuto
nomję czesi choł. nieszczel'ze godzą się. 
Nie chcą natomiast słyszeć o aotollomji 
slowal,ów. Równiet nie chcą dać praw
dziw(lj autollomji tprytorialnej niemcom, 
a tym mnIej węg-rom. Có! więc hędzie 'ł 

Otól tu wJaśnie zary8owuj~\ się dwa 
wro(!i~ sobie kiprunki wIłród polityków 
cZPBldcb i wznawia się allt84.!onizm poli
tyczny pómullzy Masaryłdem a Krama
rzem, 

_\iasaryk wraca do swych dawoycb 
poglądów i pragnie porozumienia ,szcze
rego z niemcamI, zarnit\slkującymi Czecby, 
a nawpt sojuszu z niemcami austrjackiml, 
i poprawnych stosunków z państwem nie'
miE"cklem - nie J1CZqC na llrl\riy pansla
\\istyczne. Masar}k uwata nawet wprost 
panslaWIzm za mrzonkę. ' 

Na wprost przeciwoem stanowisku 
stoi Kramarz. Po ' lkrpś'la on, w swych 
wywodach, IlOnieczoo~ć panslawizmu, od
rodzeuia państwowości rosy.isklej w całeJ 
pelui. Żąda on Rosji wi(lll{iej i zjedno 
czonej, za wyjątkiem Królpstwa Polskiego, 
Pra'!lIąłby on, aby Galicja Wehorloia, 
Litwa i Hiałóru~ wróciły do R('\sji. Kra· 
marz wierzy \\ 1II0:Ulwość s7.~ bklego od
rodzenia się państwa rosyjskiego. 

:Tak wi~e polityka cZE'ska stoi na 
rozdro~u. W którą vójdzie' 8tron~1 Tru, 
dno dat na to odpowied~ 1cate:{ol")ozną . 
.Niezu.'odoie sylllpatje ezpch6w są prze· 
watllie po atrouie panslawizmu , a raczE'j 
paurusycyzmu. Soc,jalrśCi jednak, ciątący 
bardziej ku międzynarodowości, są raczej 
za zhll~€'lliem si., do niemców. 

DuSo u)etet będzie od te~o, kiedy 
Rosja Sl~ Iktlll8olirluJe. Obecnie zdaje 
si~ bye rzeczą p~wną, te nastąpi to nfe
Jiręflko. Z dru~ipj znowu strohy wewnę
tl'Z1l8 poliŁył,. Czecb wym8~ae będzie de
cyzjI 1J1)'bltIPj. Prawdopol1oboip, w csa 
.I.ł. ~",8~'11..u, .. Hi 1II,_.iM......u .... 

si~ 7lblityć do niemców, licząc na to, te 
I czasem, przy warunkaeh .pQmsśłniej
szych- - b~dą się mogli rzucie w obj~
cia pf.lnrus:;cyzmu_ 

Faktem jest jednak, ae 15 miłionowe 
państwo czeslde nie ma 2adnych szans trwa
łości. Dla nas, rzecz prosta, kierunek, re
prezc:ttowany przf'z !{ramarza, jest niebez
piet'zniejszy, grlyt zrealizowanie programu 
panslawistycznego przez "kor~tnrz czeski
grozi nam odcięoiem WQĄier i , otoczeniem 
nas ~elazoym pierścieniem wrogów i grozi 
nam popieraniem wrzenia Ukraińskiego :" Ga .. 
Heji Wschodniej. ' 

Nie wynika jednak z tego, aby kieru
nek Masaryka był dla nas korzystny, albo 
przynajmniej oboiętny. Przeriwnie, jest on 
dla nas takte szkodliwy, gdy t i on pragnie 

, Sląska Cieszyńskiego j on wreszcie zwiękRza 
siły nam wrogie. Wogóle trzeba sobie po
wiedzieć szczerze, te czes\ i ich państwo są 
naszymi wrogami. Prasa nnrodówo-demokra 
trczna, która w swoim czasie prowadziła 
Ilwanturniezlł politykę zbliżenia sill polsko
ezeskiego, widząo dziś nieprzejednaną wobec 
nas polit~ h czechów - usiłuje ich nawró
eić na naszą stron~ 

To też prawi im komplementy .i błQd
nte przedstawia ' rzeczy tak, jakgdyby, z na· 
tury sytuacji politycznej, stosunek Polski do 
Czech musiał być blitszy nit do innyoh 
państw. pod waronkie'n, 1.e czesi zmienią 
swą polityk~ (pał,rz art. wstępny w "Gaze
oie Warsznwskif'j" Z d_flia 5, 1920 r. p. t. 
"Błędne dr(\gi polityki czeskiej"). 

Tego rodzaju stawianie kwestjl iest 
naiwne i szkodliwe, Artykuły takie czechów 
nie przerobią, w spoleezeiJstwie za~ naszem 
wpro~adzają tylko błędne pojęcie o naszych 
przyjaciolacb i wrogMb. 

Nasze stanowisko powinno być inne. 
Należy stwiprdzić wyrMinie, 1;e cala 

polityka czeska jest nam wroga, te niema 
szans, aby uległa zmianie i że przeciwko 
cZf'ohom szukać musimy sojuszników w Wą
grach. 

Nasi politycy narodowo-demokratyczni 
boią się to wykrztusić z obawy przed koa
licją. Zapewne byloby rzeczą lekkomyślną 
conajmniej abyśmy mieli zrywać z koaliCją 
z p\Jwodu stosunku naszego do czechów. Ale 
mowy bYQ nie mott' o zrywaniu naszem z nią 
z te _ o powodu, z przyczyn następujących: 
1) koalioja, a przynajmniej część jej - za
czyna się coraz krytyczniej patrzE'ć na plaoy 
cZE'skie, dotyozy to zwłaszcza Anglii; 2) pla
ny te rozbić się muszą o opbr slowaków, 
niemców j rnsin6w węgierskich; 3) koalH~ 
zmienia zwolna stflsunek swój (10 Austrii, 
zmienia go też i do Węgic>r. Zmiana ta nie 
jE'st ani raptowną, ani bardzo radykalną, 
ale iest njewątpliwl\. 

Koalicji zdawało 8i~ dingo, ae W~gry, 
jako pa'l\stwo, są słabym zlepkiem rótnych 
narodów, utrzymywanyoh fezem sztucznie 
przez BilE) li tylko fizyczną; zlepkiE'lm, który 
si~ rozleci tak łatwo, iak Aust~jll. 

W rzeczywistości oka7.:alo siEl, te tak 
nie jest. PomiIno niewątpliwych tarć i walk 
narodowościowych na WQgrzech - pomiQdzy 
madziarami, słowakami, rosinami i niemcami 
(na W~grzech) - wytworzył sit} pewien 
związek polityczno-kulturalny, oparty na pew .. 
nych interesach. -

WQgfZy są znakomitymi politykllmi, 
czego dawali liczue dowol'ly. I oto teraz, 
w r.zasftch ' dla siebie najkrytyczniejszych -
potrafili oni dojść do porozumienia ze sło
wakami, rusinami i niemcami. Słowacy mĄjll 
obiecaną szeroką autonomj"" nietylko kultu
talną. lecz polit.yczną. Rozumieią oni dobrze, 
te węgrzy ieh nie wynarorłowili i nie wyna
todowią, porł,czas gdy czesi. W czasie SWE'gG 
krótkiego panowania, dali si~ im siłnie we 
znaki, zagratai'\c i~h językowi nawet. W~ 
grzy przez lat 1000 nie wywulali tyle nie
żadowolenia. 00 czesi w ciągu iednt>go roku. 
To samo dotyczy, w stopniu równym, a mo-
2e większym jeszcze, i rusinów węgierskich. 
To samo dotyczy i niemców. 

Z dru if'j znowu strony i nowo kreo
wane państwo krOatlko serbskie nie jest zbyt 
silnie spojone, dzi~ki antagonizmowi kro· 
aeko-serbskielUll, antagonizmowi potrójnemu: 
wyznaniowemu, kulturalnemu i socjalnemu • 

J{roaci s;\ katolikami, posiadaią kultur~ 
zacbodnią i posiadają strukturQ spoleczną, 
obejmującą wszystkie warstwy nąrodu,; ser· 
bowie 8ą prawosławnymi, kultur~ mają 
wsohodnią i są n~rodelD chłopskim. Na tery· 
torium dawnej I{roacji są i dziś jeszcze ży
wioly, które, pod pewnymi warunkami, zgo
dziłyby siQ na wspólzycie z Węgrami. 
W, Siedmiogrodzie równie1; obserwujemy cie
kawe zjawisko. Oto, po przyłączeniu tego 
kraiu do Rumunji, mieszkańcy je!!'o nie tylko 
w(!grzy i niemcy, ale i sami rumuni, żądają 
dla niego s:r.eroltiej autonomii w granicach 
państwa rumuńskiego. Dlaczego'? Poniewai 
~iedlDiogród gospodar~zo, ł,ultnralnie i poli
tycznie stoi wyżej od Rumunii. 

Są to fakty wszystko ciekawe, na któ
re w społeczeństwie Msze m nie zwracają 
uwagi, kbóre jednak maji.\ powdne znaczenie. 

'Vęgry podniosą się zwoJna. Zapewne 
nie odzyskają wszystkiego, co straciły, ale 
być mote, że to j owo będzie im zwrócone. 
W kazdym zaś razie, dzięki swej przesz10ści, 
wybitnemu r07.umowi pol tycznemu ~ , konie
cznościum polit.ycznym \V Europie środkowej, 
staną się powainym czynnikiem politycznym. 
Zbliienie się nasze do Węgipr jest ze wsze oh 
miar po~ądane i niezbędne. Do omówienIa 
sprawy tej powrócimy niebawem. 

Roman HalickI. 

. 
Po'\.Volna slD.łere W'lednia. 

Straszliwa terażnlejszośł:. - Niesłychana droiyzna. - Zwolna znikają w WiednIu 
psy I koty. - Dzieci i niemowlęta ofiarą nledostateczne"o l'okarmu.-Szerzy sIę 

szkorbut.-Wzrost zasłabnięt.-GruŹllca sroży się. 

Nietylko pl'asa wiedeńsl(a ale i dzien
niki francuskie i nipmieekie' Z/lmj(lszezają 
coraz cZf!ście,j dłlltsze, lub krótsze art y
I,uly o ag'onji Wier.nia. Tra !e lja tego 
1niasta, któr~ do~'orywa powoli z IIteral-. 
nego glo'du, a co zatem idzie, z chorób. 
tern j(lst jaskrawsza, M w Jatach wojny 
w llllpście tern, mllno rOSinącej dro~yzoy, 
wrzało bujne t.lcle i ruch. A dziś, mimo 
zltośnych jeszcze pozorów, mimo Vrz"'L,eł
nionyrh l,awlarJi i rpsfauracji, mimo ma
ski 'beztroskiegfJ tycia, z\\ ycięsl<i g-łód 
coru liezniejsze z :arnia ofiaty. Przed 
okipm patUl\0l"m gł~biej, śletlzącem życie 
,lIajszerszych mas, prolptarjatu i stall" u
rzę łnicze ~o, otwipra si~ b zoadzlPjna o
tchłań. T(lratn1ejszość tal( jest okropna, 
t~ czasy, kie.Jy rzą I dawnej mOllarchji 
przydzielał racje ~ywlh.ści, Ittóre dawoll'j 
blldllly oie,adu\\'olenip, dl.iś wspolldlla Sl~ 
• ............ .o._J"l t..w.;. ..... rJ.ll.t 

republiki austryjacHej przydziela tygo
dniowo na głowę (i najczQściej w tl"orji) 

1 k~. elrlpba 2'20 kol". 
l!. kg. mł\lci 1'60 kor. 

120 gr. tłuszczu 8'4-0 kor. 
100 (!r. mirsa 8'40 kor_ 

55 gr,' cukru 0'65 kor. 
pół kg. ziem(Jialtó~ 2'40 I<or. 

Oezywista, 1;e 'z tego wytyć nie mo .. 
~na. Trzeba tedy ratować się kupująo Ił 
paskarzy. Oni zaŚ biorą za kil() ram chle
ba 15 kor., mąki 40 I(or., ziemnialtów 9 
kor., cul,ru 46 Iwr., masła 120 l(Or., tłn
szezu HO kor., 11lięsa kOll'lkiego 60 kor., 
kipłbasy końskiej 70 \cor., baralilny 80 -
100 1(01". , wnłowiny 100 kor. , rlrobiu 85 
Ilor., jablelt 20 Jeor., węda 3160 kor., ce
buli 10 kOl'on. Jajl{o kosztuje. 8 - 5 
Ilonu. 

lU. i4'l". łlaiw.u.e~8. 'e I\H~lR.a .ul. 



9. " O 1t , e «t ~, a 1 e \', " !!l t Y e ł 11 f a 1 ~ ~ O P. Nr. 1'. 
hjq w "Wiedniu pSI f kot" .~e Jodzie 1;r- kazul~ zwytk~ w llor6wnaniu 7i roki:m 
.. ią si~ slrawa dla bydła I zaczyna 8H~ poprzednim o C)6'jł prO(!. Takte i oko~lep 
pODora statyst-ska. rachująca odosobnione Wiednia nie pozostają w t~le. Florlljs,a razie wHa,11d kannibalhmu.. . dort. Badan, okręgi przemysłowe: Gnu-

Choroby zalotył} sobie tpdy sblą tramsdorf, M\led1ing, Lt'obf'rsrtorf. a takte 
8iedzib~ w naddunajs'dej stolicy. Zwłasz· Wicner-Neustadt, SCbwpehllt, M'lpdlig, wy
na dzjeci j niemowl~ta padaj=\ ofluą nip- kazują znaczny wzrost zasl!lb"l~ć. Grnżll· 
dostatecznego i nieodpowiedllh'go pokar- ta eroty 8i~ niebywale. Trafia 118 wdzi~
mu. Szkorbut szerzy siE) w sposób za- elUy grunt. Głód wyczerpani e woj nil, 
stl'aszająey. wobt."c braku jartyn i owoców. t brak odpornoŚci nprwowej ułatwiają dzie
Choroba ta objawia sifJ puchni~eiem człon- lo jej i. eałemu orszak~wi pPldemjl. 
ków, krwawieniem dZiąseł. skóry, musku- Wledt."ń kOlia. "llłpc to w tramwa
łów i organ6w wewDętrznych. Ratunkiem .iaeh i nil uli("~, wyryte III' hladych twarza.oh 
zd jPdYMm jest sok z sOlowych j.nyD t 0- i głębvko v,'parllllfJtycb ot"zsch. Kres .l€'
woców , go lIadchodzI zwolna, a nlf'ubhgallle, lak 

S·prawozdanie związku kaB chor1ch I straszliwa Ananke, Da któr" niema jot 
Wiednia j Aostrjl doJnf'j za rok 1918, wy- ratunku. 

Powitanie ks. kardynałów Kakowskiego i Dalbora. 
Warszawa, 11 .tycznla. (P. A. T.). 

Dl" odbyło sifJ uroczyste powitanie ich 
eminencji ksj~ty kardynal6w dr. Edmun
da Dalbora i dr. Aleksandra Kakowski~go. 
Przed godz. 1 t rano w pałacu biskupim 
poela~1i sl~ zbierać przedstawicielA liapi
tuły, rządu, sejmu. władz cywilnych, woj
skowych, municypalnyeh j 3rebikatedrą 
pocz~ły zajmować tłumy publiczno§el, ce
ehy ze sztandarami. braeŁwa j t. d. Prsed 
kościołern pobernardyńskim stanął oddział 
piecboty z orkiestrą. O godz. 10 m. 30 
przybyli ich .emi~encje. kt?fyeh pl/Witał 
Duncjusz papieskI h. Rattl. Nast~pnle 
przemawiał Imieniem epis"opatu arcybi
skup Bilezewski, imieniem kapituły war
nawsldej biskup Ruszczyński, imipniem 
Sejmu marszałek Trąmpczyński. imieniem 
nądu preaydent ministrów Skalski, muni
bJPalnośel-prezydent Rady miejskit."j Igna· 
"y Baliński, oraz jeden z przedstawicieli 
robotników ebrze~eijan. Na powitanie od
powiedział pierwszy kardynał Dalbor, na
,tępnie kardynał Kakowski, który zwróci
wszy się do d€'lel2"&cjl robotniczjeh OŚWł& 1-
elył: te przywiózł z Rzymu od Ojca świę· 
iel2"o list pasterski do robotników pol. 
Ikich i obrześcijadskich. Wobec tego, :8e 
Ust .lest jeszcze nie przetłumaczony. nie 
mote go odczyta~. Następnie 4 człon"o
wie kapituły wsiedli do z8n.kni"tego po. 
wozo. wioząc świeeQ Piosową. Kardyna
Jowie w)'sirdli przed kościołem derDar
dyn6w. udali siQ do bodka j pomodlili 
1łJfł przed grobem tłw. Słaniaława B8rnar· 
dyM. Z kdcłoła pieehotą pod baloacbi· 
mem procesjonalni" udali sl~ do archika
tedry. Podczas Glorja przy biem diWO' 
DOW zapalił dwiecQ Piuso,.." maruałek 
Trąmpczyński. Kazanie wygłosił bfskap 
Pelczar. 

Warszawa, 11 styoznia. (P .. \T.) Prze · 
.. owienie pana prezydenta ministrów" d. 
11 styczDla "pałacn aroJbiskupim pod· 
czas przywitania kardynał6w dr. Kakow
.kiego i dr. Dałbora. 

Witam Was najdoltojniejsi sternicy 
naszego kościoła. WItam w tej nowej hla-

rarebieznpj godnogef. która staje si~ no· 
w~m Jąt"znikiem pomi~dzy kO~(liołem a 
Polskll. Zaszcz~· t, który Was spotyka. jPst 
udział.,rn · nas wszystkil'h I to tym chlub· 
niejszym. im jest on dla nas cenniejszym. 
W czasie oas .:.ego uej.sku wyjątkowo t.ylko 
spocząć m/lgła purpura na ramionach po' 
Jaka. T wt'edy jeSl:czP zĄborey nasi 7.a· 
zdrośnie nad tem czuwali, ab\' przypp.d
kiem wpływ wysokiej Ilo!icipJnej go I no~el 
nie watył na szali na!l7iego narodowego 
intf'tesu. Ze Bz~zególnll "odnosz~ tedy 
radością. te równocze!inle z godnoś" iq 
kardYllalslHl stolicy państwa, purpura zdo· 
bi dziś CIebie, prymasie Polski, przez ('o 
Rzym uroczyście wobec !i\data pohierdza 
na nowo godno!ić pryma~a gnieznieńsl;f,,~ 
go, tQ parniątk~ przPC6rtllej naszej trady. 
cji f wif'lti symbol zjednoezenia oasze~o 
1 arodu. Wyra!ająo nasz~ rado~ć wypowia. 
dam tf'ł i nasze nad7.ieje. Liczymy na to, 
te w tych p!"?:eJomowych dla Polski chwi· 
laeh, gdzie musi ona wa~czrć o swoje ata
nowlsl,o i o swoje posterunki. ilekroć W\'j· 
dzie sprawa łącząl'& s!~ z kwest ją poli
tyki kośefolnpj, Wr. czozigoduł purpuraoi, 
stauiecie jako plJśrednfcy i or~downic1 
miQdzy narodpm f Hzymem. 

Przemówienie ks. prymasa Dalbora: 
Waszej EI{!'I('ełeneji. jako przedstawieielo. 
wi Oj~a św;~tego. Wam, ksi~~a biskupi, 
i Wam szanowni panowie wyrajam w imie
nin jego eminencji h. kardynata Kakow
skiego I mojem własnem !!lerdeczue po
dzi~kowanie za w!rnown~ slowa. Ilt6"ymł 
prze I rbwilll nas powitalis"ie. Oezy sh\t
cy apostolskiej, oczy Europy, nawet Ś~.cl· 
ta całego Fą na nas zwrócone i dlatego 
nominacja 2 kal'dynalów polskich przypo
mina nam naszą odpowipdzialność wobec 
'wiah i bistorjl, powinna nam b\ć pobu 
dką do złą,cl,ellia wszystkich sił w nar I
dzie. pragnącycb dnbra OjcZyzD) i do wy
tężepia . wszystkich myśli, dąt,nń. całej wnli 
nil9zei. abysmy pomDI na nasze za lanie 
historyczne stali siQ przedmiotpm ładu i 
p.,rządku państwowpgo, u zci \\'{Iści obywa 
telsklej t oświaty chrzaśrijallsldej 

PokÓJ· zosłał ratyfikowany I bami. większe. oddziały bolszewickie, .. ma· 
I szeruJące w kierunku naszych POZYCJI na 

PARYŻ, 10 stycznia (PAT). Hav .. wschód od Lubaru. 

Riemcy podpisali dziś. w so-I P. o. szefa generalno wojsk polskich 
bot, O godz ... m. 15 po poł., I Haller. generał podporucznik. 

ppotokuł Z I listopad., po
czem .. astąpiła wymiana ak
tów rat,fikacyjnych. 

Wiedeń, 11 styćznia (PAT). B. K. do
Ilosi pod datą 10 b. m. za biurem WoJffa 
~ Paryża: Dnia lo-go o godz. "·ej po poło 
na Quai d'Orsay w gabinecie ministra 
spraw zagranicznych dyrektor ministerjalny 
Simson i baron Lersner w obecności ~złon
ków Rady Najwytszej podpisali protokuł 

z: dn. 1 listopada. Następnie wręczył Cle
rnenceau piśmo, w którym wyrażono for
maIn" zgodę na obniżenie odszkodowania 
za okręty zatopione w Scapa Aow. W ten 
sposób wszedłpok6j w życie. 

KaDIuIlkat szefa sztaba gaueralDllo 
l lila J1 stycznia. 

Front Jltewsko-blłłłoruskl: 
Generalny . atak bolszewicki na nasze 

pozycje wzdłut rzeki Cubny i na ~'sch6d 
od Dynaburga załamał siC po uporczywych 
walkach o stanowczość i męstwo naszych 
i łotewskich wojsk. W kontratakach za
daliśmy bolszewikom dotkliwe straty. We· 
dług przejętego rozkazu bolszewickiego, 
miał to być atak rozstrzygający. Na całym 
koncie ożywiona dzi~ałność wywiadowcza. 

Front wolyńskl: 
Lotnicy Dui obr",cili skutcWlle bom· 
~ ~ 

'yoikl rokowań polsko-niemietkith. 
Pary!, 11 stycznia (PAT). Havas. 

Po wza;emnem porozumien iu podpisano 
dzisiaj następującą ugodę; Niemcy oho 
wiązują się zwr6cić Polsce zaliczki zapła
cone przez gminy i powiaty polskie na ra
chunek państwa pruskiego, zwrócić wywie
zione maszyny, według zasady zastosowa
nej wobec Francji i Belgji i zwolnić sic: 
przez odpowiednie wypłaty z gwarancji za 
wypuszczone w ob!eg marki polskie. ~Ia

terjał kolejowy zostanie wydany bezzwłocz
nie w stosunku kilometrycznym dyrekcji 
kolejowych w Prusach wschodnich, za
chodnich j na Pomorzu według stanu z ro
ku zeszłego. Ilość definitywna będzie usta
nowiona przez ekspert6w. Niemcy zgodzili 
się pod 'ąć bezwłocznie w Paryżu rokowa
nia w sprawie wycofania władz wojsko
wych i cywilnych, oddania fundusz6w ko
ścielnych, archiw6w ikontraktrów. 

Umowy tubalnoe l niemcami. 
Ljon. 1l stycznia (PAT). Rad. WJrsz. 

'<omisja pod przewodnictwem J!en. leron· 
da podpisała w, piątek 5 um6w, Zilwar
tych z technicznymi delc~atami niemiecki
mi w sprawach. odnoszących si~ do na
stępujących kwestji: 1) Rozpoczęcie urzą
dzenia komisii koalicyjnych dla Sląska G6r
ne~o. Olsztyna i I<widzynia. 2) Umowa ,w 
sprawie oddania · obszarów Kłajpcdy i Gclań 
ska, 8) Ewakukacja Oórnego Sląska przez 
wojlu Ilicmiecklt j okupąCjf teiQt 0r7@7 

wojska sprzymierzone. 4) Ewakuacia przez 
wojska sprzymierzone obszar6w Olsztyna • 
Kwidzynia, Kłajpedy i Gdańska. 5) Poro
zumienie w czasie przewozu pOciąg6w woj· 
skowyoh przez obszar Kwidzyński i Ol
sztyński. 

Unieważnienie umów berlióskltb. 
Paryż, t I.go stycznia (PAT). Havas. 

Delegaci polscy złożyli oświadczenie wobec 
Niemc6w. te uwatają umowy gospodarcze, 
zawarte w B~rlinie. za unieważnione. Od 
chwili obecnej administracja G~rnego Slą
ska przechodzi na państwa sprzymierzone. 

Pomo[ amerykańska dla PolskI I ArmenII. 
PaTYŻ, ]l sty~znja. (PAT.) - Z Wa

flzyngtonu donoszą: Sekretarz st'nu Eri 
ośw'adcz~ł W I\ongresie. tA trzeba jeszcze 
pr7.ed kOlieem styc7.nia wyasygllować 2uO 
miljonów dolarów, aby zavobiedz zupełuej 
r~inie Polski i Armenji. 

Przyjazne stosunkI. 
Pary t, 11 stycznia. (PAT) ·lTavas. -

Pismll podkrpślają pr;r,yia7;ny nastrój J)a
nujący w tajuych konferenl"ja"h mi~dzy 
Clemeoceau, Lloyd Georgem i Nittim. 

Demeo[eau pojedzIe dl Jmerykl 
Paryż, li styoznia. (PAT.l Havas.

WedIng "Evenement"zalDierza C1emenceao 
udać si~ po wlbranin go prAzydl'ntem re- _ 
publJld za Atlantyk. aby przep.:>wadzić w 
Stanl'\cn Zjedno .'zo-nycl\ energiczną kam' 
panj~ na korzyść Ligi narodów. 

Uutlenle Paderewskiego. 
P~ryt, 11 styc:mia. (P A T.) IJRTaS.

Z B1'1kseli donos!ą. - l\las3 sztuk 
pi~kn)' ch akademji belgijsklf'j zamillnowa
ła PaderewskieJo członkiem zagraniez
ny~ 

. 

Walka z bolszewizmem w Ameryte. 
Pary:!, 11 styo~nia. (PAT). Radji 

waraz. Z N owego Jorku don OS7.' : .'Iftnł· 
stprstwo sprawledliwośol w Wasznh;tonh" 
zestawiło 46000 nazwiSK obywlltpJj arne
ryltaóskieh l.awikłanychw prop8!!andQ annr· 
ebl!'ltyczną lub bolszewicktl. !{on!!res ma 
uchwa1i~ ustawę, na mocy I(tórej 1fłarltA 
b~rlą mogły ści!!ać tyoh obywateli amery · 
Irańskich j oskarhć Ich o bllnt. P',.ojp,kt 
ustl\Wv przewiduje wf~zlpllie do lat 20, 
or"z karę śmiprcl za 7.hrodnie podburla
nia do zaburzeń i rewolty przed la
nom Zjednoczonym. 

Ubezplenenle OB WJpadek bezrobotf. 
Lohdyn, 11 stycr.nia. (pAT.)- si r~ 

Reotera komunikuje: Zgudnle ~ nowym 
projelrtt>m rządowym ub(lzpiecz~nja na 
wYl'al1el{ braku pracy korzystało~y . n· 
dji ~ tego uhezpieczfloia L l j p6łmllj ,n 
robotników w wieko do 60 lat. 8.karb ma 
wpłaeić na rzecz ubezpieczlJnJc~ jeąna 
trzf'cią c7,~dć kWllty wplacanej przez pr1Jed· 
aiQbiorców i robotników. 

I parlamentu rumoOskł@go. 
LJon, 9 st.yeznia. (PAT). - Radio 

waral. Z Bukarezztu donoszą: Z!!tomadze
nie narodlJwe uchwaliło jeJnogłośnie z 
objawami entuzjazmu patrjotycluego usta 
w~ ratlfil,ojącą dekret z rcl,o 1918, od
noszący Sl~ do powrotu do Rumouji róź· 
nych prowincji, nale~"cych dawniej de 
Austro-W ~giel" i Rosji. 

Eksbumatla poległych tołałem amerylańskicb 
Pary!, 9 stycznia. (P A. T). Radjo pozn. 

RZlłd franouski zgo iził si~ na ekshumację 
20.(\00 tołnierzy amerlkańsklc!1. Ciala ich 
w osobnycn trumnach ml'tal:nvych umie· 
8ZeZOIl)'oh w trnmnacu drewnianych prze
Wiezione będą do Ameryki. EkshumMje t~ 
rozpoczną si~ w przyszły In miesiącu i po 
trwaj" eały rok. 

Powrót Naczelnika Państwa z frontu. 
lak Wlfał WcłYń NaczelnIka. 

Lublln, 11 styeznia. (PAT.) ,.Ziem'a 
wołyńska" pisze: Wolyń witał Naczf'lnika 
I · aństwa entuzjastycznie. Dnia 5 styeznia 
powitał Narzelnika palistwa starosta tam· 
tejszy kierownik powiatu, J)wora!{owski. 
W I{owlu na przyja1.id Naczelnilta państwa 
czekaly na dworcu kolejowym tłumy pu~ 
blic/ności. Muzyka o1egrała w chwili wja· 
zdu pOClą~U Naczelnika. "Jes~cze Polska 
nie zginGła-. Zebrani wznosili długo D1e· 
milknące .,krzyki na cześć NaczelnIka. -
Na pero"ie 1.grupowani byli przed~tawi
ci"le wyznali: katolielnego, prawosla\\ ne· 
go j t\ dowsk'ego Oraz delf'garje ludnośoi 
polskiej. ruskiej, ezeskiej i nielllieckiPj. 
Wysiadaiące~o z wagonu Naczelnika pań· 
stwa. wraz z otoczeniem, witał imielllem 
llI'asta Kowla burmistrz Maksy ·n owicz, o
fiarując mu chleb l sól. Pociąg' Nacz(>lni
ka zatrzymywał si~ Jlllstępnie w newel" 
uch, gd~ie równiet przygotowano Naczel· 
Jlikowi pal~stwa ('ntuzjastyczne przYJęcie. 
Przez dzień 10 stycznia bawił Naczelnik 
państwa w Lucku. 

Lublin, 11 stycznia. (P. !. T.). "Zie· 
mia wołYliska" dOlIosi: Na prz~'jęciu wy
danym 118 cześć Naczelllika I'ańst\ra przez 
zarzą·j miasta RowlIPgo prezydflllt n()wne· 
I-!O Halllisld wyg-ł08lł toast na cz(>ść Na
ez€'lnika. N!lst~l'nip prz('ma\\iał prezes 
rowipńskiej Uady lurlowPj pan Jarzębskl 
podnosząc 7.asługi Naczelnika Państwa. 
W odl'o\\ ieclzi lIa to, wygłOSił Naczelnik 
Państwa ł1ast~pujlleo przemówlellip-: 

Dziękuje PallOlll za gorqce przyj~
eie jaldf'g"o dO~lIał(>m. Bytność moja na 
ziemi wolyńskil'j lIa zawsze pozostanie 
mi w pa"d~!ci. Ilozumiem to ~czucje. ja
kil' przejmuj~ mnie,iako reprezentanta 
Palistwa Polsldl'go. ~am IIa krpsach uY
łern wychowally i pl'ze~słelll calą Ilalib~. 
jaltif'j lIie szczędzono lIarn. jako narodOWI 
pobitemu. I\ledy Il'ówimy o I r,·sarł.l, to 
IlIU·dmy sollle z lać sl-'raw~ z te..!,o ro to 
są. kresy. 1(resy to zf'tkni('cio Się jl'dnc· 
go I'aro~u . z innym, je IlIel kulfury z uru· 
gq, jpt1nl'go wychowunia z illn) ~I. Dlate
go tp~ l.~l\sze lIajtrll ! nlPiszą jl'st wszel· 
IdPj lol,tykl krf'so\\·e.j uml l'j ~t-tOŚCil1 zdo
być Silny. mocny szaculIl'lc dla. władZY ja· 
wnej. Prosz~ PaliÓW, ~Iy, l.>"olacy byliś By 
objelcta'ni rÓ~II)ch polityk klesow~eh.
Znali!§my tę po\JtyJ(f~, jaką lIlii! Vi stosun
ku do nllS ul-'ruwialJ. Na całym ŚWiecie 
polityka krpsu\\a pouollll;! jest do tej, ja
kIej my byliśmy objektelll. Nie znam 111-

nej pólit~ ki kresowl'j. jak I,olityl,a 1'0111-

~enia I \1eisllu, "t~rej hasłpIII jest: Hlaua 
zwycir;żolI)ln •. :My, politcy Wle!lly po soole 
d4)b",,.~ .. Jaki!) to slllltl\ł z~ sO lJ ~l . I OC"l .;,d . 
.ia l, nit' ·alelto prow'.\lli Jllt nic wi "lItre 
't'~i!Uatr c)1'a~a. CACfł JłłUlQW, OVOWii-

dJie~ l) pewnym moim znajomym miesz 
kaj"cytn w mi('~eie i kraju, którego nit 
wymieniam a w kt6rym łapówka była ra
jem_ Ot6t powiedział on sobie: Zrobi(t 
faeb z mojej oezeiwo~ci. Zaczn~ ~y6 i 'Za 
rabiać z uczciwości, alhowiem tam gdzie 
lIieuczchvo!i~ jelit powszechna, uczciwośc 
jPst rzadka, a rzecz rzadka jest drogą i 
tam uczciwoś~ mote być interesem. Na c8 ' 
Jym !iwiecie panuje niC'ucieiwośó w polt. 
ty,,/) kresowej. Ja ehcialbym, aby nasza 
politylta kresowa była polityk~ u~zci\Vą. 
Wznosz~ ten toast za naszą UOZCJ\V~ po 
Jitykil kresową. 

ftatlelnik paftsfwa W [1lełmlt 
Chełm, 11 stycznia. (PAT.). W '(lne . 

jPidzie z Wolynia do Lublina ~atąym-a) 
się Naezeluik I,alistwa w naszem mieście. 
i'ia dworcu powitali go wojpwoda lnb~J 
ski i chełmski oraz lIczna publiczność. -
Po przegląd~je kompanji honorowej prze
mÓWił do Naczelnika państwa wojt>\Vo la. 
bormistrz. oraz Jloseł ziemi cbelmsl(iej 
Dembski. NIlstępnie udał si~ Naczelnik -p'&_ • 
stwa wśród owacJi ludności do swo-JeJ 
I,watf· ry. dawnej siedziby b'skupa nr w • 
sławnego. Eolo.!'jusla. Tu powitał gó 'rlia
kup sufraga'l Jf'łowiclri. W drodze. do śt ; 
rostwa wyprz ,::gła młodzięt szkolnakónl'e 
i zawiozła go I'r7.ed budynelt". \\ itnif'DIU 
młodziroży szkolnej powitał Naczelnika 
I'alistwa jedell z uczniów semm3.rju:m" il 
w Imiemu WSZ) stkich władz j df'~ega'eji 
s~dzia Tadeusz I\owerski Nacze"llli"k ~a'ń.· 
stwa o lpowledzial w serdecluych słowach. 
Po krótkim plłbyclo U lał sill Naczelulk 
l ańst\\a w dalszą drogQ. 

W Lublinie. 
Lublln, 11 stycznia. (PAT). 'Mi astr. 

Lublin swięci dZiś uroczysto~ć trzrby:Vr,. 
Naez"lolka państwa, powracnjllcPg"O z tron. 
tu. \Yszystl{io domy prywatne i bud~'llki 
pań . twu,,"e prz)blanc flagami. Mimo ni!" 
pogody tłumy pu()Jiczllości zal eg'łr .ultd,'i!. 
Na ul cach, \\io,lq~ych do dworcn ·lrolej-o· 
weJo, pulJJiczność utworz)Ja St ~ler. 

Na pO,,"Itau1o Nllczplłllka {lłlń'st\T~ 
PU) byli lIa p€'I'OIl l,rzf'dstll\vicipJ.ę ·wł.alł'l; 
wojsl'llwyeh i cywlln.Fh z miłlistrtiJn ąprp
wizacJi IJallem Sliwllisllilll na ozele. Pried. 
sta\\iclel .. "łaJz miC'jsldch oraz del~g aie 
or~łlJlIzacji spof.eczn)cb. t.a spotkan Ie 'Na~ 
czclllil,a P,1liI,lLWll W) l echał do Chcl!na wo.· 
je"o lu lul>pJski Mosl,alpwsld, ora~ do\y'ooc,a 
okrt:gu !! CII1'1'lIll1ego lube sl.irgo, ;"pnel':Ił 
Ba\· lalisl'" Pocią!!', wiuzący ~aczelnil(a patl' 
s W,L z/IJ\ ' cliał Vrzcu dwurze.: PUII,!{tut\/nit> 
,) ;'; 0"1.. 2 . po. l,olu Inlu. Orluestl'Y W?{~k.9-
\\ (:l ruz ) r l. UlI e \\ aly tlzw I(!kllmi UHlZliJ,",'l;l 
.I,)'lbrv\\ i.~!e.". o. łiaclehuk paUitwa olluliolł 



P ,,,, f e ił z f a 1 e t. 12 s:,yeznła 1920 r. 8. 
< 

wa~on, i Tlrzesz pdl przed frc,ntem kom- dał się do katedry. W katedrze po k·rót
,anji honorowej, prczem 7.blitył sie do kieh mOIHAoh przed wielkim ołtaue'll ks. 
'E'le!rllCji j wysłuchał mowy prezydenta biskup Fulmau w otoczeniu duchowipństwa 
miasta Sr.czep9Ii!:I~' Pgo, )ctóry powitał Na- z tronu biskupiego przemówił do Naczel· 
~'LelnikR pan'1twa następującymi slowy: nika pal1stwa. 

,.Panie Naczelniltu! Szc7.eśJiwy jPlltem Po opuazo71eniu katedry Naczelnik 
te Jos pOZWI lił mi witaó dzisiaj imieniem raństwa ze specjalnie przYl1:otowanej try
t}ch nie7.liczonyoh rzesz Ciebie, jako wy- buny na Kralcowskiem Przedmieściu odbył 
raz i widomy symllol naszej niepodleg-łośef. przf'gląd woj8k ~8rnizonu rnif'liscowego. 
Witam Cię, jaRo symbol wolności i nie· Postawa wojsk rldiJujących wzbndz1ła 0-

potileQłoścl. witam Cię, jako zi8zczenie gólny zachwyt. Po defiladzie udał siEl Na
!li~ marzpń oic6w i r1ziadów naszych, czelnik państwa do uniwersytetu, gdzie 
wrpszcie jako tego. który ukochał ideę powitał go rektor uniwersytetu ks. Rarlzi
nlPporlle~ł()~ci Polski z calego serca swPgo,. szewski, na Ictórą odpowiedział mu Naczel
eałe ~ycie dla Nipj poświęciłeś i dopiqleś I·nik państwa. 
nknchanpgo celu. W historycznych tych O godz. 4 wydali woj skowi lubelscy 
mUfach lubelskich witam CiE:'bie, kochany w gmachu dowództwa gener·alnego śniada
Nac7elniku nie po raz pierwszy. Pamiętam nie na CZE'~ć Naczelnika. 
t,n chwile, ldpdy jeszcze ·pomruki wojny Dowódca okręgu generalnego, gen. 
niosły nam wieść, te gdzieś w je_dnej z Babiański, powitał czcigodnego gościa i 
rozrlartych cześci naszego kraju, garstka wzniósł toast na cześć Naczelnika państwa. 
bohaterów pod Twoiern dowództwem zer- W imieniu tolnierzy powitał Naczelnika 
wnła SIę, by udowodnić światu, M na8ze podoficer 8 pułku artylerji ciężkiej, Miłośz, 
prawa są nie przedawnione, te nie utra- podnosząc, że Mlnierz polski bezgraniez
eiliśmy jPS'T.C1.e prawa do wolnej i nie- nie od.dany swemu wodzowi, poczytl1je so
podłpgłej ojcz,·zny. Witałem Cie jeneze bie za zaszczyt służyć ojczyźnie i walczyć 
później. Wihłem CiEl sprcem calem w r. za nią. Następnie wzniósł toast na cześć 
1915. kiedy D8 czele swoich bohatt"rskich armji polskiej j jej twórcy p. Henryk Wier
wojsk wkrae~f\łeś w na8ze mury. Żywimy cioski sędziwy weteran z roku ltl63, zna
niezłomną nadzieje, te jo~ je8te~my Q ny ekonomista, jednd z najszlaehetniejszych 
końca swoj ej lliemocy, te usŁali wszy s"'ój postaci w Lubelszczyźnie. . 
byt jako państwo wolne 78 Twoim prze- Po śniadaniu w generatnem dowódz· 
'Wodl'm staniemy w szeregu wolnych mo- twie rewizytował Naczelnik państwa ks. bi
carstw i narodów świata W tt'm przel,o. skupa PuJmana. Przed tą wizytą przyjął 
naniu wznoszQ okrz~ k: "Naezelny wódz Naczelni:~ paostwa w gmachu generalnego 
armii polsldE:'i i Naczelnik państwa Józf'f dowództ\\8 panią Szulińską, dawną ochmi
Piłsudski J'!'3ch tyje. strzynię Piłsudskich; która. ofiarowała Na· 

Zebrani powtórzy1i z zapałem ten czelnikowi bochenek -chleba. O godz. 5·ej 
okrzJk, poczem Naczplnik państwa wsiadł po poło przyjął Naczelnik państwa w gma· 
do czterokonnego powozu i w tOWIlrZ~st- chu generalno dowództwa delegacje wszyst· 
wie prezydE:'nta miasta Szczepańskiego Q' . kich wyznań. 

Minister przemysłu i handlu w lOdZie 
Wczorajszy dzień minister przemysłu 

f handlo, p. Olszewski rozpoczął od zwie
dzenia elektrowni miejskiej, pozatem 
odwiedził urzędy. podlegające minister
stwu przemysłu, jak urząd przemysłowy. 
wydział surowc6w, urząd miar l wag, 
Warszawskie stow. dozoru nad kotłami. 
Popołudniu T.an minister odl>ył cały sze
reg konfE:'rencji z przedstawicielami stow. 
techników, Krajowego zwiąozku przpmysłu 
wł6kipnnlczegO, związku prze'nysłu wló
rieDniezpgo Państwa Polskie2o, stowarz. 
kopców·cbrz('~cijan.związl,u włdcieieli far
oiarni zarobkowych. stow. włdcicieli 
wyłeończalni i farbiarni, komisjl wł6kien
niczej, przerabiającej rządową bawełn e, 
iero\\nikiem urzędu' do spra~ bezrobo-

<oych, zarządzającym stacją miejską leolei 
aństwowycb' w sprawie projektowanej 
omory celnej w Łodzi, dyrektorem ga
-owni i kierownikiem urzędu miar i wag. 

Pozatem minister przyjął przedsta· 
wicip.li prasy, którym oświadczył co na-
1)ast~puje: ' 

"Interesy gospodarcze wysuwają się 
w kaźdym kraju na pierwszy plan j bar
dzo ez~sto wpływają na ogólną polityk~ 
państwa tak wewnętrzną jak i zewn~tzrną. 
Szczególnej wagi nabierają one w chwi
lach przełomowych. 

Celem mego przybycia do Łodzi by· 
ło bez! ośrednie ['rzyjrzeuie 8i~ stosuukom 
IJrzemysłu łód1..lliego i nawiąozanie kon· 
taktu z org-snizacjami przemY8łowemi. 
Dwa dni, Ictóryml rozporządzam w tym 
celu uwdam za czas krótki, gdy~ 

Łódi, jest ośrodkiam przemysłowym 
najpierwszorzędnlejszego zllilCzenła dla 

kraju, a zwłaszcza dla eksportu 

i w nieporównanie większym stopniu ni~ 
wSZyStkl~' jnne centra przemysłowe 

może się przyczynić do podniesienia 
naszego budżetu płatniczego, a co za· 

tem i naszej waluty. 

Nalety toż wszcIlcit>mi środkami 

~ąźyć do uruchomienia tego przemysłu, 

który ucierpiał niesłychauie pod okupacją 
nif'mlf'cl'ą. ~dyt Niemcy wywieźli cały 
szereg IlIstalacji, między iunemi połowę· 
iurbinu, w j<ilowatach zaś więcej niż po· 
low~. lJrócz tego istnieją inne tl'udności 
w uruchOlllirni u, że t)'lko wspomne, jak 
harlzo 

utrudnlonem jest ~trzymywanle 
surowcowo 

Jednakt~ trzeba s/{onstatowa~, te prze
mysł uruchomIony obecnie, średnio biorąo 
w 30 procentach, pracuje nadzwsczaj ży· 
wotnip. Nalety stwierdZIĆ, ~e pOkrywa 00 

lWIą część zapotrzebowali na8zej 8l'mji i I 
bez vracy j('go, a zwłaszcza na polu cie· 
płpj odzi ~ ży, tru no sobie wyobrazić, 
jaltbyśmy sllbie mogli dać radę. W tym 
WIęC wzglE;dzie znaczeuie jego w porów
nalllU z czasem przedwojennem nadzwy. 
czaj ll1 e \\ zrosło. 

Należy I'ówniet zda~ sobie 8praw~ 
z te o, że obawy, 

jakoby robotnik odzwyczaił się od pracy 

i truduo go byłQ li powrotem wprowadZIĆ 
w tiU tryb d'iQkl.Bo8'~ 1110 IRra W "liłl .i~. 

Te fakty napawaj" nas nadziejll co 
do przyszłoścI. 

Co si~ tyczy 

przeSZkód w dalszym uruchomianiu 
przemysłu łódzkiego 

to są ooe dwojakiej natury: Na pierwszy 
plan wysuwa się zagadnienie w~glowe. 
W tym względzie w zwillZku z wzrostem 
zapotrzebowania, który !: dnia na dzień, 
wskutek uruchomIania coraz większej 
Jiczby zakładów przemY8łowych, stAje 8ię 
coraz większym, sytuacja coru krytyoz
niejsza. Zagadnieuie to panuje nad wszyst· 
kiemi inne!)]i. Muszą oyć tedy w ·tym 
kierunku czynione wszelkie WySiłki. 

Poniewat w drodze oszczedno~ci 
bardzo mało motoa uz)'sKać, przeto po
z08tają dwie rlrogi: 

Zwiększenie obecnej produkcji węglowej 

co oczywiście . przy dauym technicznym 
stanie kopalń da siEl osiągnąć Tlrzez 
zwit)kszeoie ilości godzin pracy. Gdyby 
góruicy pracowali tylko o jedną godzinę 
więcej, to motnaby otrzymać 50 procent 
węgla, który jest wogóle dla przemysłu 
przeznaozony. Praca górnika w zagłębiu 
daje motność pracy 15 robotników w 
przemylUe włókienniczym. I tutaj byłby 
wskaJaoy l'ewian 

naciSk oplnJI publicznej na robotników 
przemysłu wc:glowego, 

ataby w tych wyjątkowo krytycznych 
cusach była powiększona Ilość godzin 
praey. 

To jednak nie załatwia radykalnie 
kwestji pomocy przemysłowej, jeteli or
ganizm gospodarczy będzie nadal tak 
chory. jak obecnie, jeśli nadal będzie 
trwała katastrofalna drotyzn8, ciągły spa
dek waluty, słowem wszystko to, co za
bagnia i utrudnia nasze tycie gospodaroze. 

To te~ 

wydatnej pomocy w tym kierunku na-
Idy oczekłwać od ententy 

i mo~na mieć nadzieję, ~e W zwią"ku z 
ratyfikacją ententa "tyczy nam w tym 
kierunkn swojej pomocy. BEldzie ona 
dotyczyła w pierwszej linji kwestji ta
boru z Niemiec i Aostrji. Ententa b~· 
dzie musiała to zrobić we własnym inte 
resie, bo sytuacja "godziny na" godzinę 
staje się .groźniejszą i 

mamy prawo domagać sit: od ententy 
pomocy. 

Miałem sposlJbnośc w cią!;u pobytu 
mego w Łodzi zwiedzić cały szereg fa· 
cryk i odbyć konferencje z przedstawi
cielami przemrslu wielkiego, średliiego, 
drobneg-o i kupców. We wszystkich tycb 
Itouferencjaob zdaje si~ wysuwa6 na pi~r· 
wszy plan fakt, ~P 

przemysł okrt:gu łódzkiego łaknie eks
portu, a to ·w swoim własnym intere· 

sle, a:!eby mógł zakUp'': surowce. 

Pozostaje to w związku, te nie znajdo
wała na to waluty. EkSport le~y jednak 
tak, te w IntereSie całego kraju. Przed 
tem był on sl,ierow!lny 11& wschód, l 
dlisi'; ai.ki _tu w"'~tY" .. _-'" ~twj. 

nam tam konkurenej~ Z zachodem. Po· pilna i ~otrzebna, te w dzisiejszych wa
mc;)(' rzqdu w tym wZ2]edzi(\ była pue.!- runkach dzinł"ll1oŚĆ takich Zrzeszeń Jest 
mIotem konferene.ji. TutaJ będzie musiał konieczniejsza. ni~ lti.edykol vjek. Zach6d 
rząd poczynł.ć wszelkie ułatwienia. bił nas właśnie 1 bije tern, te mo~e ·ma· 

Wresz.cJe zaznaczyć muszę. te prze- sowe opf'racje l'rzedsi ~wziąć. . W dal· 
mysł lóoozkl rótnych kategorji wykazał \szym ciągu. omawialiśmy pOIOOC rządu w 
dują sprowadzanIU surowców z południowej 

tendencję do organłzowanla się Rosji i kwestję mozHwości stosunItów 
• naszych ze wsc·hodem 

Istnieje szereg zwil\zków. Sprawa orga- Pan minister opuścił Łódź dziś W 
nlzacii zaś przemysłu jest tern bardziej nocy, lIdająo się do Warszawy. 

WiadomDŚC~ bieżące. 
-0-

Reorganizacja rnłnlsterjum spraw 
wewnętrznych. 

Z dniem 15 b. m. ministerjum spraw 
wewnętrznych podzielone zostaje na cztery 

_ sekcje: a) ogólną. b) administracyjną. c) bez· 
pieczeństwa publicznego i pracy. d) samo
rządowl\. 

Sekcja prawna zo:;tała zniesiona, ist
niejący przy niej wydział stowarzyszeń prze· 
chodzi do sekcji a·ej. 

Sekcja I obejmuje .5 wydziałów: pre
zydjalny, personalny, inspekcyjno-dyscypli
narny, budżetowo· gospodarczy i kancela· 
ryjny. 

Sekt ja II - ts wydziałów: organiza· 
cyjny, administracji stosunków osobistych, 
wojs!towy, admin.·karny, aprowizacyjny. 

Sel\cja III - 4: bezpieczeństwa, sto· 
warzyszeń, prasowy, policji. 

Sekcja IV - 5: samorządu miejskie · 
go, sam. powiatowego, sam. gminnego, 
finansowo·bud~etowy i komunalnych kas 
oszczędności. 

Szefami sekcji będą: l-p Stefan lsz
kowski, II-p. I<onstanty Lenc, III-p. Ste· 
fan Urbanowicz, IV-p Konstanty ·Sien
kiewicz. 

Z Magbtratu. 

Magistrat na ostatniern posiedzeniu 
pontaDowił wyasygnować 3.000 mk. dla 
komisji kulturalno - o~wiatowej wydziału 
8zkolnictwa. 

Magistrat postanowIł at do rozpo
częcia działalności lcornisji rekwiz)'oy.inej 
przy urzędzie mieszl1811iowym npowdni~ 
kierownika tego urzędll do wykonywania 
rekwizyoji. 

Na referenta wydziałn szkolnietwa, 
na miejsce p. K. Ki Hera, mianowany zo° 
8tał p. Waltratus, dotychczasowy l·h'ro\,;,· 
nik biura tegot wydziału. 

In!ynłerowle, archltekcł i technicy 
miejSCY 

Joty oierowie, arcł.it c'kci i tech nic} 
wydziałn budownictwa magistl'atn m. l.o· 
dzi zwr6cili się do pl'ezyt.ljum ma".i'ltratu 
z p"ośbą o podniesienie pobieranych przez 
uich wynagrodzeń Dotychczasowa płata· 
wyl(walifil<owanycb, ze skończonem lika· 
oemickiem wykształceniem, pracowników 
technicznych jest tak nizką (od 800 do 
1400 mk. miesit}cznie), M nie w!starcza 
na pokrycie najelementarlliejszych nawet 
potrzeb. Ten stan rzeczy grozi magistra
towi dopuszczeniem posad prr.ez wszyst
kich zatrudniouych w nim, atak nit>licz 
nych u nas tV Ic raj ll, pracvwflików teeh· 
nicznych i skiprowanie si~ ich ku pr~kt oe 
prywatnej, która z budzącym się ruchem 
budowlanym na wiosoEl coraz bllrdzlej bę
dzie pl)płacała. 

Wocec skrOJOnYch w~ magań, vosta
wionych przez petentów (kierownicy od
działów tądają iOOO mk.). nia ualp.:ty wąt
pić, te magistrat weidzit'w polotanie 
pracown:ków j postara Slf' sprawę jal\naj
pOllly~luiej załatwić, gdy~ potrzeba kon· 
troli i dozoru nad i'udownictwem prywat
nem, jak równie~ i inic i at) wa przy bu
downictwie komunalnem i fublicznem jest 
nieodzowną koniecznością. 

Teatr Polskł. 

Występy A n t o n i e ;; o F e r t n e r a. I 
W dniu dzisiejszym mlstn humoru 

An toui Fprtner odegra tytułową rolEl w I 
krotochwili Abrahamowicza I . Ruszltow
tIkiego p, t. "Mąt z I!rzeczooścl". Udział 
w tej krotochwili zna/comitego komika 
daje rękojmiEl, ~e śmiec.h i humor obejmą 
na widowni berło władzy bezwzgledl1ie. 

Wobec tego, te na Diedzielnem 
przedstawieniu "Kawiarenkl".wiele osób 

odeszło 0.:1 kasy bez biletÓw, T.eaŁr po
wtarza takową z Fertnerem po- ra~ ostat
ni we wtorek 13 b. m; 

Echa ucieczki ze szpitala. 
W obrębie IJ kQmisarjatu aresztowano 

bandytę JÓzefa 1'~·rtIl8zyń8kiego znanego pod 
pseudominem. "Patyk", który zbiegł ze szpi
tala przy ul .- AlekRa:niłrowskiej 115. 

Znaczna kradzież. 
Z m;eszkania . W olfa Libracba przy ul. 

Pyramowicza 8 skradziono biżuterjt' watt ości 
100,000 mrk. 

Onegd3 i za pomooą, otwom w dachll 
dostalt się bandyci do sklepn Mordki Raj
macha, mieszczącego ·się w ·balach przy ulicy 
Kościelnej 6, ską,d skradli różne ł'zeC'zy, wall· 
tości 20,000 mrk 

• 
TEATR i3 0LSKI (Dzielna 18) 

pod dyr. Franciszka Rychłowskiego. 
Poniedziałek l~ s.tycznia: Występ A. Fert· 

nera "ljIIąż z grzeczno3ci" l<rotOf'!lW. w ~ 
akt. Abraham. J Ruszkowskiego. 

Ofiary 
%łożone w "Głosie POlskł,"-: 

~o-

Dla zolnłerza polsldego. 

28-go pułku walczących na 
E. Pęczkowscy rok. i'lO. 

(ront'ł~ 

1015 
1020 Jako kara n~ służbie ·mk. 15. 

Na klinikę polotnlczą (SienkieWicza 8,). 

L. L. mk. 3n. 1011 

Na Ochronkę L .. ..:ową (Sienkiewicza 22). 

Zamiast k\\ Hitów z okazji zaręczyn Re
giDy Kantorówny z p M. Etkinem-lf. "Berg-
mllDówna mk. 5. 1018 

Na Dom SIerot (Śr~dnla !llj. 

Dla uczczenia pam:ęci ru.kClchanej przY" 
jaClółki b p. Idy Piliccró\Vny I Ił bole8~ 
rocznicę śmierci - H. NQwińska mk. 5. 

1014 

V -11 klasa szkoły M: 143 do uznania Jt. 
GusŁawy lIfoskiewiczówmy mk. 25--,; okazji 
urodzin p. Gustawy Moskiewiczówny. 1012 

Giełda warszawska. 
Dnia 10 stycznia. 

6% oblig. m. Wa.rsza.wy 
1915116 l'. 

6(1/0 obi. m. Warszawy 
1911 r. za 100 mk .. 

5% oblig. banku ziemsko 
za 100 mk.. . • 

41/~% listy· zastaw. z'em· 
skie A j n . 

4 1/ 2% listy zRst. ziemskie. 
fi% listy za.st. m. War· 

szawy po 3000 i 1000 
41i,% listy zast. m. Warsz. 
5 pl'. listy zast. m. Łodzi 
4 i pół pr. listy z. m. Łodzi 
Ruble carskie a 100 

" '1 A 500 
Rnble dnmskie a 1000 

" ., A 250 
Korony .. •• 

" duńskie. 
Franki francuskie . 

" szwajcarskie . 
Dolarv • . , 
Funty szterlingi . . 
Leje rumuńsk;a. • 
Dolary kanadyjskie 
Guldeny ho/enderski.' 

-i-

225.-

10125 

103.-

206.25 

244.75 
218 -
187.-

190.-

50.-

80.-
24.75 
13.40 
25.50 

210.-

102.-

98.-

208.76 

248.-
217.2:1 
197.-

187.50 

56.50 

88.7:1 
25.-
18~-

1'13 - 135.-
525.

_.1 3.';" 

Ku • Dr. med . Dro Stefan KLENIEWSKI UJę 
br~l.nt~. stare złoto, ar e- ordynuje w chorobach płuc, z ó letnią JA' In •. 1(4 ~ SZU· 
bro, perły, dj.ment~, płncę krtani gardła, nosa I uszu f ItUje posady. Wyrnaganie 

najlepsze ceny. od 5 do 7 g. śrEldnte. Oferty ut. ~schod-
S. MILlCH 3~g."O NAWROT 17, (róg Sienkiewicza). nia 49, m. 45. 92-2 

lanałanłynowska 7. prawa Dł •• lp. 513-5 

Jennea franc is ~::!.:n~x~~~· 
use a deux Iits dans les envi
rons Il posslble de la rue Wól
cad.ta. Ot;r •• ub. 'F. J." dalls 
l'Adm. d.· "Glos ł'ollkle• 171·1 

Gerson Sender Wolt z~bił pasz
port niemieckI. wydany w · Ło

wiczu. 535-3 

Kontrabas ~~am. pq~. 

Hammer PłnkU:s zgubił paszport 
niemiecki, wyllnny \V Łodzi 

oraz odroczenie woJskowe, wrda· 
ne z P. K. U. 533-~ 

ri·ren~aid-M~blł k-;rt~ wę? SlQWIl. 2g1łl 
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. Influenza. 
-o-

Ml.lmy znowll ~wiell\ klęsk:~ w kraju: 
eto s7.erzy sit} zlogliwa posta~ łnf1l1enzy, 
sp:rowadzająea eZllsto ostre zapalenie płuc 
I stająca sie czt}sto przyczyną "mit'rei, 
zwłaszcza u ludzi mających jut osłabione 
lerce. Ci wszyscy "umierający po krót
Ilieh, ale cieł!lich ·cierpieniach". schodzą 
pn n8jwiekszej części ze świata wskutek 
InfluenlY, do kt6rej dołączyły sj~ rozmai
te powikbnia. 

I dlRtego wielka ostrotność jest obe
cnie wskazaną. Nalp~y starAnnie unikat 
wszystkiego, co oslabia nasz organizm, 
nocy bpzsennych, zlłzif2bienia przez na
głą zmian~ temperatury, wychodzenia na 
powietrze z polcoi gorących i zaoymio. 
lIych. Nalety ' oddychać zawsze przez nos 
i D~ rowietrzu lppiej nif' rozmawiać. Skłon· 
ni do zaziębienia powinni nosie k~ftaniki 
wełniane na g(jłem cipIe, j Ho mote, nie 
powinien wteczonmi wychodzić. 

Palt>nie tytonin usposabia w wyso
kim stopniu do influenzy, sprowadza bo
wiem katary gardła i dró~ oddechowy"h 
ułatwiaillce w śnaezovm stopniu osieola
nie 8i~ zarnka influenzy. Nadto tytoń 
działa w wysokim stopniu szkodliwiA na 
leree j naczynia krwionośne i dlatpgo 
przyczynia się w wysokim stopniu do zło-
6Jiwt'go przebiegu influpozy. 

Nadto wiele osób ,~ie ja"a wcale 
mięsa, z powodu nadzwyczajne.j drotyzlly, 
co osłabia znowu organizm i ~,sposahia 
go do chorób za1tBŹnych . U tych osłabio· 
nych przez wadliwe ()d~yw1anie, tytoń 
biała podwójnie szkodliwie i przyprowa
dza do upadku ustr6j. 

Panuje nawet w warstwach inteli
gentlrych Jln~lIą(1, te alkohol wzmacnia 
nasz organizm J chroni go 00 chorób l.a
kainych. Otót rzecz si~ ma wprost prze
"iwnłe. alk"hol zmniejsza bowiem własno
'ci bakteriobójcze surowicy krwi i, jak 
wykazują badania f!oświadczal ne, usposa
bia wprost do chor6b ukdoycb. Nalety 
tnotliwie DDika6 stykania siQ z cborymi 
na influenzę, trzyma6 sif) od nich zdale
ka, gdy kaszlą. Jnfluenza .lt'st bar(!zo za
raźliwą. Zarazek znajduje sj~ we f)('grnie 
wJksduszooej przy kaszlu i dlatego 
ta flegma jut niebezpieczDą dla oto
czenia. 

Choroba ceclho.je si~ og6lnem roda-

Ostatnia 
Nowość 

Paryża i Warszawy 

maniem, bólami w członkach, katarem, 50-
ch~m m~czlloym kaszlem. bólem głowy i 
Jlorączką dochodzł\cq flo 89°. Przy braku 
'\Vlzł'lkłch powikłań, zdrowem IPrcu, tnflll. 
enu prlPcbodzi TIO upływie tyg-odnia, po
zostawiai,f fl" sobie jednak znaczne osiĄ
b!plIie." Jel"t onR niebezpieczną równip" dla 
mających 8kłonno~t de suchot płucnyllb. 
Ostre powilI łania, jalt zapaJenie płuc, o· 
płncoej, sprowadzają częst9 zajścJA śmipr· 
telne. 

Ju~ przy pierwszych dr.eszczykaoh, 
0!;61nPIll rozłamaniu, bólach w członkach, 
nie nale!y If'kcf'watyć cierpie'nia, ale po
ł o tyć si~ do ł6tka j ntłpić sill kwiatu Ii
po·wago. Przpcie~ wiele osób "bodzi ohp. 
eniA z gorąl'7.k l\ i tem wy" nluje cię?ki 
rrzebipg chnroby. Panuje o nas pod tym 
wz!!Iętłem z~18czila lekkomyślncść j .ludzie 
Jlocipszają siE2: "to nic, głupstwo, prędllo 
przejdzie". , . 

Glly t.ymc718spm choroba nie prZl'(llto
d zi i -przJ bipra przebit'g zlośli wy. Nie na
h·ty rówJlie~ przesadz~lI~ bpz wi"dzy le
kana w tlrzyjrnowaniu 1naczllych ilawek 
aspiryny, która działa f7kooliwie na ser
c!'. Konipc'lną jPst r6wllif'~ ostro~ność 
przy opuszczaniu łóźka, by nie wstać zb\' t 
wCZP~"łA, w ten bowiem spos6b łah'o na
ra1.ić siE2 mo~nl\ na tak r iebp7Jpieczne za
palenie płut'.. Okre3 rekonwalElscencji wy
maga wiel'kiej ostro~no'ci. 

-:-

Zę świata. 
-x-

Odzie Jest "Oruba Berta". 
Tak nazywali niemcy swe dalekonośne 

.działa. które jeszcze w marcu 1918 roku 
ostrzeliwały Paryż n:J. odle~łość 100 do 120 
kilometrów. Na mocy układów, zaraz po za
w-arcin za~'ieszenia broni w listopadzie 191ft 
zobowiązali się niemcy do wydania armii 
francuskiej wszystkich dział dalekonośnych, 
względnie do po1.Ostawien;a ich na miejscu, 
podczas cofania. się poza. Ren. Ale jakoś rzecz 
poszła " zapomnienie czy odwłok~ i dziś nie
wiadomo, co lIię li! "Grubemi nertami- stało. 
MIało ich bye trzy. Bombardowanie na. tak 
olbrzymi · dystans było ostatnim IItutem, po 
którym już nie umieli niemny ł,adnej nowej 
zgotowac niespodzianki. Bombardowanie to, 
prócz spn8aeji i ZDl szczenia, nie miało zresztą 
bdnych głębszyeh celów i 7.e strategil'znego 
punktu wid 'lenia nie posiadało znaczenia. 
Zresztą • Grubll 1łerta" po wy8trz~lenin 24 

Korzystajcie z okazji 
za 

Paskarz 
Poeta 
Malarz 
Cham 
Aprowizacja 
Policjant 
·Lokaj 

perły, bUułerjv, legar,ki, srebro i antyki płace wysokie ceny 

Papi de Thebel 
Petlor. 
WiJhill 
Karol 
Paderewski 
Marsl.lek 
Drzewieeki 
Śliwiński 
DJ'gas 
Dobosz 
Oruszczyliski 
Młynarski 
Margot I{aftal 
~!essalówna 

Ollzynski 
Witos 
Kam'1l~lki 
Frenkiel 
Lep:jonista 
Oficer franeuski 
angielski i wło-

ski 
Kucharka oho. 
bh~ " 

i 

.,V'f t l. d. 
.. I iI:' 

1 S KOft[fftTOWEJ 
" t.atFą l.rjal.tBk 
:/ dn. l~J l' i 16 

styoznia r. b. 

Holel Savoy nr. 201. 
Łódź. K .. 6tka .Nil 6. 

Przyjmuje interesantów od 10-1 i 3-6. .... 
Ogłoszenie. 

."Intendentu.ra D. O. G. L.-Sekcia Żyw
nośclOwa-pod~e do wiadomości, it oferty na 
~ostawę wszellnch artykułów żywnościowych, 
Jako to: włoszczyznę świeżą, jarzynę strącz 
~wwą,. okopi wizoę dla lwni, paszę twardą i ob
JętOŚCIOWą, winny być sklaitane przez pp. do-
stawców do dnia 20 styeznia b. r. .. 
. 'V ofe~~ach należy wskazywać: artykuł, 
Ilość, cenę l mne wal'lll1l{i, oraz doldadny adre~. 

Interfsantów przyjmuje się t~odziennie 
między godzinami 11 ·- 13". 

Szef Sekcji lywDoŚ[łowej, 
-,---~_.r.. __ .,._. 

l'aszyny ao pisania 
T.śmy do wszelkich maszyn piszących, 1 a gatunek 

przpdwojenny. 
Meoh. warsztat rep .... oyin,. wszelkieh systemów 
Nau a pisania na maszynach w~1lelkicb systemów 

Kupno maszyn do pisania. 091-6 

Adolf Goldhe ro, łódź, ndrzejaN! 1. 
I 

-
B.P. 

s .... Ruchla z Bławat6w 

Żurk.o"'\,Vska 
zmarla po ciQ~kir.h oierpieni-ach w Wars~awie dnia 8 stycznia r. b. f tain7:e 
pochowanl\ zostala, o czem zawiadamiają pozostali w głQbokim smutku 

Mą~, dzieci i rodzina. 

do BO pocisków, stawała się nieużytkiem i do 
nowrj działalności trzeba ją było od8yłaó do 
zakładów Kruppa 'IV Essen, gdzie je przel -
wano. Obccnie wiadomo tylko, że w las 
pod Crepy-en·Laonnais stało jedno z tych 
dział i stamtąd, przez dni kilka, prażyło 
przedmif'ścia paryskie. 

Francuzi odzyskawszy tę miejscowość, 
nie znaleźli jut "Grubej Berty", tylko ślad 
po niPj w kS7, tałc i o olbrzymiej dziury i rUllz· 
towania, służl\cego do dźwigni dla ładunkó ...... 
Ograuiczono się do ogrodzeni 'l miej!'lca drutem 
kolczastym, a właściciel gruntu, na którym 
stała "Gruba Darta" pokazuje miejsrq po niej 
cirkawym. za 5 franków od osoby. Ale żadna 
z "Grubych Bert" nie dostała się w ręce 
zwycięzcąw. 

dziły za fantastyczne. I tak nwatano za 
fantastyczne pomysły armat o dłu .~ich ]u
fach, ponip.wat sprzeciwiały siQ zasarl om 
balistyki' Pomysły te rzuc" no poprostlI rl o 
kosza. Natomiast in1;ynier niemiecki, który 
wynalazł "Grubą Bertę'! miał więcej sz c z ę
ścia - przekonali sill o tern przeciwnicy 
Germanji na własnpj s lrórzt>. Nie usłucha
no lJaturalnie takte i tpgo obywatela, kt6-
ry ",roponował Janie armat ze złota, uwa
tając ten metal za najlepszy matHjaJ 
armatni. 

"fantastyczne" wojenne wynalazki. 

Podobnie było i dawniej. W r. 1870 
pewien francuz rzucił m)'śI u~ycja IfJiota
czy płomieni, kt6reby niszczyły nit'przy· 
jaciplski p okopy. W'y~miallo go. Za to " 
pięćdziesiqt lat potem Niemcy sl\or1lyst ali 
cb~tDie z tPj straszneJ broni. 

Ile razy zdarzy si~ na ziemi kata
klizm fizyczny Jnb polityczny powstają 
sptld w~·nalazców, kt6rzy owocarni swyr.h 
rezmyślań pragną złagodzić rozm iary Hę
sld. Tak te~ i wojna ostatnia przyczyniła 
się w wysokim stopniu do wybuchu umy
słów wynalazczych. Oli początku wojny 
francuska komisja wynalazków otrzymała 
45,000 nowych pomysló\v, 800 na miesiąc, 
a 30 dziennif'. 

Również po pO!?;l"omie pod Sedan em 
pawi pO che'llik wynalazł bombQ do kicha· 
nia.. Bomba taka rzucona w Mzeragi nie· 
pl zyjacielskie zmusiłaby wrogów do us ta
wicznego kiehanła .•• Pomysłpm tym b et wio
no sią WÓwczas wybornip. W r. 1917 Ni em
r,y zatruwali szere!!! aljanckie gazem, któ· 
ry sprawiał Iciehanla-śmiereionflśne. 

Rozumie się, niełatwo było poddae I 
wszystkie te pomysły pr6bie. Usunieto 
rrzt'dew8zystkfem te. które a priori u<'bo · 

Tak samo tflt było z wynalazldem 
frnncusldm, kt6ry W)'h'8Izał sduczną mQłQ. 
Nie skorz~stano z niego zupełnie, tak ~e 
problem podobny rozwiązali amer)'kanie 
całkiem samodzielnie ... 

l- ' , . ~ 1-: , .~ '.. . , -~ . ~ 

I Kto chce ~~~::.~~ 2'1. godziny" Kto chce ~:l· 1 
ostatnie sfowo te- Kto c ·hce podziwiać najaktualnle.fsze osobistości - reeyia

, chnłki teatralnej? ty i muzykę 37 kompozytorów - niech przy.fdzle 

do Sali Koncertowej dn. 13, 14, 15 b. m. 

Le • cJe 
, anca.· 

Kurs dla początkująoyeh rozpoczynam we wtorelc, 
13 b. m.~ kurs średni (dla z8l\wansowanych) w 80bot~, 
dn. 17-go. Zapisy do grup równoległych i na kurs wyto 
S2y (taflce nowoc~e8ne) przyjmuj~ codziennie od 12-2 
i od 7-8 wiecz. 

Grand-Hotel. 246-1 Witold Lipiński. 

Zdolny 

STENOTIPISTA 
dla polskiej i niemieckie.! korespondenejl przez 
Tow. Akc. od zaraz p08zuki.llny. Oferty aub. 
.. F. G." do red •• Glosu·. 3'i7-1ł 

• 
Pnko'J' frontowy umeblowany do 

&I wynaJęola. Piotrkowska 
180, m. J. 4H,-S 

Spr adam 8lulArnl~ sa 3,00Cl 
l mk. Sienkiewicza 29. 

.~ ZP·11l. biały 1,ółroczn7 zgin"J 
II II wabi się .Mis·. ŁaSKawy 
znalazca zechce odprowadzie za 
nagrodl\ Piotrkowska. 100 front 
pierwsze piętro. '83-3 

U 'ze c gimnazjum polskiego 
~ lł a udziela tanio korepe

tycji w zakre,.ie l)-olll klu. -
Spllc.Jalnosó języki: polski, nte
mieckl i francuskI. Piotrkowska 
um, m. I. 41 '-I 

Udz,' 'Iam lekcji muzykl na łror-
~ teplanle. Ul. Kośolel

na .NJ 8, m. ~. 3~o-5 

HiI Łodz'l w śródmieściu kupię 
III dom z nowoczesne mi 
wygodami. Wladomośol proaz~ 
złożyć w Redakcji .01011 Polski" 

Meble 
wszelkiego iod~aju w dużym wy

borze poleca ze składu I 
dla .Ootówka". 389-3 

Ogłoszenia drobne. Wykwdifikowan.1 ~:~~~ukr:7;!: 
sady do zakładu fryZjerskiego. 

jg. -.",.-...... -------..:" Olerty sub. Sz. B. w ad ministra-

. "DAK" 167 -15 

Piotrkowd, ... 147. 
A ll il UPUJ·ę meble. pianina, cji .0108u". 418-3 • r. I dywany, gardero-
by, futra, bieliznę, różne sprzęty Z do 8m' dzlslejslflll zakład 
domowe, płacę naJlepiej. WÓl- ! damsko - fryzjerski 
cZllńską ł3 (róg Benedykta)m. 6. pl·i.y ul. Cegielnianej Xt 0:!3 sa· 

D S K t 66 30 lon do czesanIa dam. oraz ma· r. • an or ------ -. - nicur prowadzony będzie przez 
SpecJAlfsta chorób wenerycznych A. fi eble z stołowego, syplal- uzdolnlonlł p. Bronlsll\w~ I tnne. 
sk6rnych I dróg moczopłclowycb •. ni, oraz sufy. oto- Poleoam slQ S;,;anow. Paniom 
Leczenie promieniami HlJntgena manę, bieliźniarkę, biurko, ko- Fryzjer Jan Zieliński. 266-3 

i ewilltłem modę, łóżemIlco dziecinne letan-
Piotrkpwska ar.i_o I4· ~. kę, stoliki, słupki wyprzedam 

...... :: .. zaraz PIotrkowska 22~-3 I P .. 
róg EwangelickIe.!. front. 400·10 

Godllny przYJęcia: lJ - 2 f Ano AkuszerLa Drz,małowa. pr~yl-
.6 - 8 po pot. Dla pań od 6-6 p. TY " mUJe, Piotrkowska 

8,)7-20 ~ t:J. 107-;'0 

Maaepolamy • 4) 

Wsypy ~ 
.s 

flanele ... = SzewiofJ na~rr:k. --
Bo!ton granat. 110. 

= eJ 

Cajgi ;,;) 

Wat nI dJa kooperatyw 
i sp6łek rolniczych 

POLECAJĄ 

Orukier ł Chari 

O 'zoWO brzozowe 1 olszowe, J., opałowe i porządkowe 
110 spriledania. Wiltdomosć u A. 
Cukiera w Łodzi, Wschodnia 51, 
pomiędzy )0 - 12 i 4 -6. , 68-.. 

ll·eW ly a lub kobieta po
t! il trzebna do służby 
na wieś. Wiadomośc, Główna 17, 
m. :::.. ł~ł- ł 

fra{' cuz poszukuje P~Olu e
I JegnDcko umeblowane

go w bródmieaclu_ Oferty do adm. 
G losu su b .• -..: 70;'. 498-2 

Ill tel.galiiil 12 f.rnneuzKA poslada-
. ".ląca kurs prak-

tyczny l teoretyczny udzielll le· 
kcji mlęd/.y O -1 rano. Prosi o 
SKładaniU ofert \lO redakcjI Gło
su pod A. K. 46.1-2 

KSiBgar''-a od 22 lat I stniełll-
. , M •• . powodu Wf' 

lazdu fest do sprzedania. Arct, 
Zar-~e\\"8ka 35. 39~-3 

Zagubione dokumenty: 
fi bramsou Artur zgubił dowód 
II osobisty na wyjazd d() Austrjf 
za }i 37,7U7, wyd. w Łodzi • 

44S-S 

OZllllowski Chaskel Igubił PliS; 
port niemiecki wyd. w Lodzl. 

440-3 
K·-:-:1:-:-in-g-e-l'OO:-· ~-~n-a--=P-au-I~in-a-~ 

paszport nIemiecki wydany w 
Łodzi. 501-3 

Mac BronisłaWA zgubiła pasz
port rosyjski wydany w Beł

cha.towie. 491,-3 

Manela Szlama zgubił pas~ort 
nIemiecki, wydany w Łodzi, 

oraz kartę powołania do wojska. 
428-3 

Hosenstrnucb Józef zgubił pasz
port niemieoki wydany W Ło

dzi, oraz odroczenie wojskowe 
wydane w Łod~i z P. K. U. 

490-3 
W-~i-n-:-te-r--:.a.~-a-s-yr-I· --B-:-e-r-e-k-zgUbił 

paszport niemiecki wydany 
w Lodzi. 412-3 

111~tajn Dawid ięubił t~ 
czaso\\ y d~wóJ OSObisty. wy

dany ~\" Loda!. oraa metrykę u-16 sty~zn ia r. b. jad~ do wiam wszelkie sp.rawy. Zgla-. 
Uk .. 2inlT - C,lessa. l{ijów. szać siQ do skl,r.du tapet 
Charków, Jekatęr~u(}&ław, Uoe· A. BucIkat, Piólrkowska 118, 
~w, praljmlj, liI'1, ..... et 11-.11 • '"' ł-4,. 1"''' 

Piotrkowska ·45 
pa:-ter, wejście pnez sil:ń. 

2m-a 

" . pror. Michałow-I N UCIY"I'el <a muzyki, .UCZ~"l 
skiego i Me icera udziela lekcji 
gry 100·teplnno\vel. Adr~s: [(on
.' .. ~r~w.ka iQ. Ja. Ił.. 7jg.7 

od:Genla. 410-3 

Zag.inql pnszport famlll.lny na 
ImIona Itydorn i Henrykl 

a~~elL "3;4. ... M~ 'Oi-S 


